
 

 

B I U L E T Y N  P A R A F I I  

N I E P O K A L A N E G O  S E R C A  M A R Y I  

NR 20/2023, GDYNIA-KARWINY, 21 MAJA 2023R. 

P O D  D A S Z K I E M  S Ł O W A  B O Ż E G O ,  

C Z Y L I  K O M E N T A R Z  E W A N G E L I C Z N Y  

LITURGIA SŁOWA  

Dz 1,1-11; Ps 47; Ef 1,17-23; Mt 28,16-20 

„A oto Ja jestem z wami przez wszystkie dni aż do skończenia świata”. 

Dziś – w uroczystość Wniebowstąpienia Pańskiego, otrzymujemy to samo za-

pewnienie, które usłyszeli Apostołowie. Jest to najważniejsze zapewnienie, 

które realizuje się „tu i teraz” – w każdej chwili naszego życia. To zapewnie-

nie obejmuje życie sakramentalne we wspólnocie Kościoła – szczególne obec-

ność Jezusa w Eucharystii. To zapewnienie jest pięknie wyrażone w liturgii 

Wigilii Paschalnej: „Do Niego należą czas i wieczność”. Te słowa mają dla 

każdego wierzącego znaczenie praktyczne: „Nie ma takiej sytuacji, która nie 

jest poddana Bogu”. Niech te słowa nas utwierdzają w przekonaniu, że Pan 

jest zawsze z nami – realnie, nie symbolicznie. 
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W Z R A S T A N I E   Z I A R N A   S Ł O W A ,  C Z Y L I    D O J R Z E W A N I E   S E R C A 

Czytania liturgiczne z dzisiejszej niedzieli ofiarowują nam fragmenty Ps 47. Po-

módlmy się nim w kolejnych dniach, rozważając o radości serca. 

Pan wśród radości wstępuje do nieba 

Wszystkie narody, klaskajcie w dłonie,  

radosnym głosem wykrzykujcie Bogu, 

bo Pan Najwyższy i straszliwy,  

jest wielkim Królem nad całą ziemią. 

Pan wśród radości wstępuje do nieba 

Bóg wstępuje wśród radosnych okrzyków,  

Pan wstępuje przy dźwięku trąby. 

Śpiewajcie psalmy Bogu, śpiewajcie,  

śpiewajcie Królowi naszemu, śpiewajcie. 

Pan wśród radości wstępuje do nieba 

Gdyż Bóg jest Królem całej ziemi,  

hymn zaśpiewajcie! 

Bóg króluje nad narodami,  

Bóg zasiada na swym świętym tronie. 

Pan wśród radości wstępuje do nieba 

Czy w moim życiu jest radość? 

Co jest źródłem mojej radości? Czy 

jest nim Bóg czy przyjemności 

świata? 

Jak często chwalę Boga w moich mo-

dlitwach? Czy jestem wdzięczny? 

Czy w trudnych chwilach umiem za-

chować pogodę ducha? 

Czy Bóg jest Królem mojego życia? 

Czy służę Bogu swoim życiem? 

Czy ta służba jest przepełniona rado-

ścią czy oczekiwaniem poklasku? 

Czy dostrzegam, że świętość to ra-

dość? 
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I  N  T  E  N  C  J  E    M  S  Z  A  L  N  E  

P o n i e d z i a ł e k  –  2 2 . 0 5 . 2 0 2 3 r .  –  ś w .  R i t y ,  z a k o n n i c y  

7:00 Za dusze w czyśćcu cierpiące /now. 6/ 

8:00 O życie wieczne dla śp. Heleny Latas 

18:30 
1. Za śp. Zofię Grabowską /greg. 22/ 

2. Za śp. Jadwigę /2 rocznica śmierci/ i Jana Bac 

W t o r e k  –  2 3 . 0 5 . 2 0 2 3 r .  

7:00 
1. Za śp. Annę Rzoska /23 rocznica śmierci/ 

2. W intencji Danuty i Piotra z okazji 8 rocznicy ślubu 

8:00 Za dusze w czyśćcu cierpiące /now. 7/ 

18:30 Za śp. Zofię Grabowską /greg.23/ 

Ś r o d a  –  2 4 . 0 5 . 2 0 2 3 r .  –  N M P  W s p o m o ż y c i e l k i  W i e r n y c h  

7:00 Za dusze w czyśćcu cierpiące /now. 8/ 

8:00 Dziękczynna z okazji 18 urodzin, z prośbą o dalsze bł. Boże dla wnuka Piotrka 

18:30 Za śp. Zofię Grabowską /greg. 24/ 

C z w a r t e k  –  2 5 . 0 5 . 2 0 2 3 r .  

7:00 
Za śp. mamę Helenę z okazji Dnia Matki i zmarłych z rodziny Hebel, Brylowskich, 
Mendyk 

8:00 
1. Za śp. Zofię Grabowską /greg. 25/ 

2. Za dusze w czyśćcu cierpiące /now. 9/ 

18:30 Za śp. Zofię Zalewską z okazji Dnia Matki, Eugenię Nowacką i Marię Zalewską 

P i ą t e k  –  2 6 . 0 5 . 2 0 2 3 r .  –  ś w .  F i l i p a  N e r i ,  p r e z b i t e r a  

7:00 
1. O Boże błogosławieństwo i opiekę Matki Bożej dla matki Ireny Citko 

2. Za śp. Zofię Grabowską /greg. 26/ 

8:00 Za śp. Helenę Koszarowską z okazji Dnia Matki 

18:00 Za zmarłych 
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S o b o t a  –  2 7 . 0 5 . 2 0 2 3 r .  –  ś w .  A u g u s t y n a  z  C a n t e r b u r y ,  b p a  

7:00 O dar nieba dla śp. Ewy Dudek –/71 rocz. śmierci/ oraz rodziców Urszulę i Zygmunta 

8:00 Za śp. Zofię Grabowską /greg. 27/ 

18:30 Za śp. mamę Teresę 

U R O C Z Y S T O Ś Ć  Z E S Ł A N I A  D U C H A  Ś W I Ę T E G O  
2 8 . 0 5 . 2 0 2 3 r .  

7:30 
1. Za śp. Józefa Kwiek 

2. O łaskę zdrowia, bł. Boże i opiekę Matki Bożej dla mamy Gertrudy 

9:00 

1. Za śp. Feliksa Niewiadomskiego / 6 rocznica śmierci/ 

2. Za śp. Jadwigę i Józefa Rekowskich, Mariannę i Piotra Tajlów oraz zmarłych 
z obu rodzin 

10:00 Za śp. Zofię Grabowską /greg. 28/ 

12:00 8 rocznica ślubu Agnieszki i Adriana z dziećmi Anią, Adasiem i Antosiem 

14:00 Za śp. Stanisława Buksińskiego / 32 rocznica śmierci/ 

18:00 O zdrowie i Boże błogosławieństwo dla rodziców 

L I T U R G I C Z N Y  S A V O I R  –  V I V R E  

Przed błogosławieństwem kapłan ponownie używa zawołania: „Pan z 

wami”. Tym razem oznacza ono, że Jezus, którego przyjęliśmy w Komunii św., 

jest obecny i to On będzie nam towarzyszył przez nadchodzący czas. On jest z 

nami i nami pozostanie, jeżeli będziemy chcieli wytrwać w łasce, którą otrzy-

maliśmy. On ‘błogosławi’, czyli chce uczynić nas szczęśliwymi w wymiarze do-

czesnym i wiecznym, gdyż to On jest źródłem życia w najszerszym znaczenia. 

Podczas błogosławieństwa czynimy znak krzyża. Jest to chwila, w której 

Bóg udziela nam swojej łaski. Gdy celebrans wypowiada słowa błogosławień-

stwa i błogosławi znakiem krzyża, Bóg czyni nas zdolnymi do wytrwania w 

wierze, do dawania świadectwa o Chrystusie Zmartwychwstałym, do 
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pokonywania codziennych trudności i kłopotów, czyli do codziennego niesienia 

krzyża. Boże błogosławieństwo uzdalnia nas do tego, byśmy naszą docze-

sność uczynili szczęśliwą i doszli do szczęścia wiecznego. 

Ś L A D A M I  M A R Y I  

8 maja rozpoczęła się podróż grupy naszych parafian i osób 

związanych sercem z naszą parafią, do Medjugorie. Niektórzy wyruszyli 

pierwszy raz, inni ponownie, ale wszyscy jechaliśmy z workiem próśb do 

Matki Bożej. W drodze prowadziły nas modlitwa i rekolekcje ojca Jacka 

Nawrota o Niepokalanej, ale i o nas samych, o stanie naszych serc. Każdy z 

nas miał swoją wizję Medjugorie i tego, co chciałby tam odnaleźć. Gdy 

wracaliśmy okazało się jednak, że w obecności Maryi, wobec czystej prawdy 

Jej Serca, wydobywało się często coś zupełnie innego, co ukrywaliśmy 

nawet przed samymi sobą. Tam, podczas modlitwy, spadały łuski z naszych 

oczu i maski, a wielu z nas zderzało się z prawdą o sobie samym. Jak 

ujawniły nasze świadectwa, Maryja pokazała nam z czułością, że jeszcze 

potrzebujemy nawracania nie tylko od grzechu, ale i od modlitwy pozornej 

do rzeczywistej modlitwy serca.  

Od pierwszego dnia Maryja czuwała, aby z naszej pielgrzymkowej 

grupy obcych sobie ludzi stworzyć wspólnotę rodzinną, w której jest jedność. 

Naszą obecność przy Maryi rozpoczęliśmy w Medjugorie od wspinaczki na 

Górę Objawień, która jest taka, jak Maryja, niepozorna, lecz wymagająca 

i ofiarowująca za trud starań ogromne owoce łaski. Wśród nas był niezwykły 

chłopak, którego wózek inwalidzki miał go uwiązać u stóp góry. Tak się 

jednak nie stało. Maryja zadbała o to, aby w sercach mężczyzn z naszej 

grupy powstało pragnienie podzielenia się siłą. W efekcie, w upale, po 

ostrych i śliskich kamieniach, razem męskie dłonie poniosły Mikołaja do stóp 



6 

Maryi. To był dopiero początek małych cudów i darów Maryi. Szczególne 

miejsce w naszych sercach zajął pewien kościółek, a w nim figura Maryi, 

którą najbardziej kojarzymy jako wizerunek z Medjugorie. To figura z 

kościoła w Tihaljinie, w sztuce przedstawiana jako figura Matki Bożej 

Niepokalanej, która została sprowadzona z Rzymu w 1972 roku przez 

ówczesnego proboszcza do kościoła noszącego taki tytuł. Oczy Maryi z tej 

figury są z niebieskiego kryształu, przez co odbiera się jej spojrzenie, jak 

żywej osoby. W naszych planach to miejsce miało być tylko krótkim 

przystankiem w drodze. W planach Maryi było jednak inaczej. Chwilowa 

wizyta w Tihaljinie pozostawiła w nas tęsknotę. Wtedy doświadczyliśmy, co 

znaczą słowa z Pisma Świętego, że kiedyś w początkach Kościoła było 

wszystko wspólne – „Jeden duch i jedno serce ożywiały wszystkich 

wierzących.” (Dz. 4,32). W sercu jednego uczestnika pielgrzymki zrodziło się 

pragnienie, aby się jakoś zorganizować i tam wrócić. Pragnienie zostało 

wypowiedziane. Wydawało się, że na tym jednak pozostanie, bo były inne 

plany. Te jednak pokrzyżowała pogoda, a wypowiedziane pragnienie trafiło 

do kogoś innego, kto przekazał je dalej. Ktoś to pragnienie odebrał i poczuł, 

że to zaproszenie Maryi i trzeba działać. Wtedy zaniósł to pragnienie dalej 

do tych, którzy mogli je zrealizować. Tak wróciliśmy do Tihaljiny, gdzie dane 

nam było przeżyć doświadczenie niezwykłej rodzinnej wspólnoty podczas 

mszy, którą odprawiał ks. Jacek wspólnie z kolumbijskim kapłanem. Nie 

miały już znaczenia granice kulturowe i językowe. Polska i kolumbijska 

grupa pielgrzymów u stóp Maryi była po prostu jedną rodziną. A figura 

Maryi, która pozostała na naszych zdjęciach, jakby coraz bardziej 

promieniowała światłem, jej oczy czułością, a policzki okrywał rumieniec 

wzruszenia.  

Właśnie tym jest Medjugorie, miejscem w którym można się spotkać się 

z prawdą własnego serca, w nim powrócić znów do Boga, a w Bogu spotkać 

rodzinę takich samych przemienionych serc. /ES/ 
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G Ł O S  S E R C A  

Dziś dla wszystkich hymn przywieziony z Medjugorie „Przyszliśmy do 

Ciebie, Matko” autorstwa fra Stanko Vasilj 

Przyszliśmy do Ciebie, Matko, 

z wszystkich krain naszej ziemi, 

nasze bóle i pragnienia 

przed oblicze Twe niesiemy. 

Spojrzyj na nas, by pocieszać, 

połóż na nas rękę swoją, 

poleć nas Synowi Twemu, 

Matko świata i pokoju. 

Patrzy w Ciebie kościół cały, 

jak na gwiazdę ocalenia. 

Osłoń wszystkich Swym ramieniem, 

oczyść serca i sumienia. 

Za Twą miłość, Matko droga, 

dla Twych łez, które wylałaś 

nawrócimy się do Boga, 

będziem głosić Twoją chwałę. 

Pokój daj tym, co przychodzą, 

radość tym, co w modłach trwają. 

Pobłogosław - gdy się modlą, 

gdy odchodząc – Boga mają. 

O C Z E K I W A N I E  N A  D U C H A  Ś W I Ę T E G O  

Z  O J C E M  J Ó Z E F E M  

„(…) abyśmy życie widzieli w Bożej perspektywie – byśmy patrzyli nie tylko 

naszymi czysto naturalnymi oczami, przytępionym wzrokiem. Mamy trudności w 

domu, konflikty między sobą, chorobę. (…) To wszystko jest darem miłości Boga i 

staraniem Boga o miłość. Kochany Bóg zabiega o naszą wzajemną miłość. Widzi-

cie rozumowo przyjmuję to, ale nie sercem. I to jest właśnie to, co Matka Boża chce 

podarować nam i dzisiejszym czasom w swoim Coenaculum [Wieczerniku], po-

przez dary Ducha Świętego”. 

/ks. J. Kentenich, Szensztat, 20.05.1956r./ 
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P R Z E Z  Ż O Ł Ą D E K  D O  S E R C A  

C Z Y L I  K Ą C I K  K U L I N A R N Y  

Smoothie z buraków i jabłek 

4 buraki, 4 marchewki, 3jabłka, 2 małe banany, 1 pomarańcza, szklanka świeżych lub 

mrożonych malin, 2 łyżki soku z cytryny, woda 

Owoce dokładnie myjemy i obieramy. Wszystko kroimy na mniejsze części, ka-

wałki buraczków sparzamy i wrzucamy porcjami do blendera. Wlewamy trochę wody i 

miksujemy na gładką konsystencję. W razie potrzeby rozcieńczamy wodą i doprawiamy 

sokiem z cytryny. Smacznego😊 

S I O S T R A  A U G U S T Y N A  ( N I E )  T Y L K O  D Z I E C I O M  

Zadania polega na rozszyfrowaniu słów i wpisaniu ich po kolei do krzyżówki.  

WAŁZAD, NOIBE, ŚOWŁITA, ZAIIEM, TARBĄ, COIŁA, CAHŁWA, AEPIOWSO-

TŁO, MZASTUE, WYICEĄRZ, PEAINNOAW, JAEMRIOLZO, TLEIOF, ZĆWŚIO-

ENRHZC, OCJECI, GAAELLI    Powodzenia😊 

                

                

                

                

                

                

                

                

                

                

                

                

                

                

                

                

                

 


